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W iadom ości k raj oive •

Ii  U A I i  O W .

Dziś w  południe obok bielących śniegiem da­
chów i ulicy wiosennego przez parę godzin uży­
wal i śmy po wie t r za .—

Prze j eżdża jący  z W a r s z a w y  ar t yśc i  opery 
włoski ej ,  dadzą p o j u t r z e  koiiGert woka lny  i in­
s t rumen ta lny  w t e a t r z e . —

Dziś komedya M in a córka bu rm is trza ,—  na 
pow tó rny  występ panny Hoffman,  i mała kroto-  
chwilka:  Napoleon w Brienne.  —  Ju l ro  d r u ­
gi wys tęp  pani  Kosteckiej  w mclodramie:  P re -  
d o z a .—

Wiadomości zagraniczne.

W IA D O M O Ś C I  Z  P O C Z T Y  D Z I S I E J S Z E J .

—  P a ryż  8  M arca .  —
X iążę  Nemours  z acho rowa l  na zapałenie g a r ­

d ł a ,  ale po przyst awien iu  p i j aw ek ,  dziś j u ż  
ma się lepiej.

Mar sza l ek  Soult  uka-rał j ednotygodn iowym 
a resztem 250  wycl iowańców szkoły pol i techni­
cznej  za składkę na szpadę honorową dla kontr ­
admi ra ł a  D u peti t  Thounrs:  —

W  izbie deputowanych odbywają  się lokal 
i>e przedmioty p r a w o da w s tw a . —

—  M a d r y t  1 M a rc a .  —
Kró lowa  Krystyna spodzi ewana jes t  j u l ro  

W Barcelonie  , 5  marca  moDarchini la uda się 
do W a lc n c y i ,  gdzie zabawi  przez t ydz i eń ,  —  
a z tamtąd otoczona wielkim orszakiem g ra n ­
dów ,  s enatorów  i depu towanych  uda się do Ma­
drytu.—

Z Alikanle  odebrano w iadomość ,  że  Bonę 
wywies i ł  ua oyladdl i  czarną  chorągi ew,  na znak

iż się chce bronie do, upadłego.  Pomiędzy nim 
a mieszkańcami Alikanle zaszła wza jemna  niu- 
ełięći nieufność! ponieważ j u ż  się im sp rz yk rzy ­
ły  przymuszone pożyczki  i dostarczenia pot r zeb  
dla wojska  rokoszan.

W IA D O M O Ś C I  Z  P O P R Z E D N I C H  P O C Z T .

—  Z  Petersburga.  —
Przez  rozkaz  dzienny cesarski  z d .  13  Lu ­

tego,  zostający przy oddzielnym kaukazkim k o r ­
pusie jeue ra ł -po ruczn ik  x iąże  Bebutow miano­
w any  dowodzącym w  st ronie północnej  i g ó ­
rzys te j  . Dages tanu,  na miejsce j ene r a ł -mn jora  
Kluki von Klugenau.  — N. Pan zatwierdz i ł  z d a ­
nie rady państwa,  na mocy którego t e s t amen­
ty, jeśl i  w ich poilpisic imię Tcsta tora  przed 
j ego nazwiskiem,  oznaczone jes t  niezupełnie:  lub 
początkową głoską,  albo i wcale n ieoznaczone ,  
g-dy tylko przy tein z achowane będą inne p r a ­
we m wymag ane  wa runki ;  mogą być p r zy jm o­
w an e  do ur zędowego  poświadczenia ,  tak j ak  te­
s t amenty ,  w  podpisie których nie ma wym ien io ­
nego imienia ojcowskiego,  to jest ,  kiedy t ożsa­
mość osoby tcs ta tora  me będzie ulegała w ąlpli- 
wośc i .— Umarł  w Peter sburgu po krótkiej  cho­
robie r z eczywis ty  radca s t anu szambelan Jan 
Mia l l ew,  znany  au to r  poematu żar tobl iwego pod 
t ytuł em:  sSensacye pani Kurdiukow za g r an i ­
cą,* (Przed kilką laty bawił  w wa r sza wie . )—  
Gazety  tutejsze zawie ra j ą  następny7 ar t yku ł :  
sSpieszymy'  donieść Publiczności  przyj emną w i a ­
domość,  że na przyszłą  zimę będziemy zn o w u  
mieli operę włoską.  Paui Yiardot -Garcya  i P. 
Tamburini  j uż  są angażowani .  Rubiui ,  lubo po­
s tanowi ł  opuścić tea t r  zupełnie,  do tyła został  
u ję ty powszechnera"-dla swego ta lentu uwielbie­
niem, iż zapewnie  zgodzi się pozostać na rok 
j e s zcze .  Spodziewają się też,  że  Lab lache(La-  
blasz) r.u przybędzie.  W  tenczas można będzie 
r oz szer zyć  zakres  naszego r eper toryum i opera
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• tutejsza 'będzie p ierwszą  w świecie . * Przybyl i  
do Pe t er sburga :  śp iewaczka  włoska  Pani Honzi 
i P an  War t e l .  (Niedawno  byli vv War s zaw ie . )  
W  jednej  gazecie  P t l ersbu rgsk ić j  czytamy na ­
s t ępuj ący a r t yku ł :  . » W  lycli dniach o t r z y m a ­
l iśmy żadnej  wątpli wości  nieulegającą wiadomość 
z Gubcsriiii Oloneckiej  o zdarzeniu przeds iawu-  
jącyrn nowy ,  ude rzaj ący przykład ka ry  Bożej ,  
za k r z y w o  przys ięz two.  W m i e ś c i e  Kargopolu 
13  Grud.  1843  r. włościanin Surmiuskiej  wsi  
Adr i an  Lfliauówkupił 8  pudów ryby  i niezapła-  
c iwszy  za nią wy jechał  z miasta.  Ten  co j ą  
przedal  zdołał  go wysz uka ć  i podał skargę;  ale 
Uljanów wypa rł  się swego  długu i na na lega­
n ie  zw ierzchnośei wiejskiej  oświadczył ,  że z a ­
płaci powtórnie jeżeli przed: j ą cy  zaklnie się przed 
obrazami świę tych następnemi s ł owy :  »8odaj -  
bym oślepł,  jeżel i  odbierani pieniądze n iena le ­
żnie.» Pr zcda j ący śmiało wymówi ł  t akową p r z y ­
sięgę,  Ul ianów,  oddając mu pieniądze,  przysię • 
gał  r ówn ież  przed obrazami że płaci pod wojnie.  
Następnie  puścił się w drogę do (Jrhutskiej  wło-  
ści dla sprzedania  tam zakupionej  ryby ,  lecz w 
drodze ośjuąl  na obie oczy i niemógł jechać  da ­
lej Prze j eżdża j ący  włościan A nd re j ew ,  zna ­
lazł  Uliaoowa w takim stanie na polu, i przy ­
wiózł  go do włości ,  gdzie on przed duchownym 
i zgromadzonóm ludem wyznał ,  że  wykona ł  fał­
s zyw a  przysięgę i że ten u którego kupił  rybę 
miał  s lusznosó.  (T.  P . )

—  P a r y ż  1 M arca .  —
Na wezo ra j szćm posiedzeniu izby deput.  p. 

Ca rne  rozwiną ł  swą iuterpelacyę , w końcu k tó ­
rej tw ie r dz i ł ,  że bandera f raucuzka zhańbioną 
zos t a ł a ,  że  przeto zajęcie wyspy Olabeit i  było 
s tdszne.  Miuis ler  ma ryna rk i  z ap rze czy ł ,  aby 
bandera f raucuzka z rzucona została.  Po nim p. 
Guizot  zabra ł  g l o s ,  w k tórym odczytał  t r ak ta t  
z  królowa Pomare.h za w a r ty  i i ns l ruk*ye w lej 
m e rze  admi ra łowi  Dupcl i t -Thouars  udzielone,  
które  tenże admirał  p rzek roczy ł ,  i w każdym 
razi e w swye.li działaniach zbyt  się pośpieszył.  
Dalej  p. Guizot  dowodz i ł ,  że nieuznanie  z a j ę ­
cia Utahmti  nie nastąpi ło bynajmniej  w  skulku 
wp ływu  gabinetu angie l ski ego,  od którego n a ­
w e t  żadnej noty 'w tym względzie  nieol rzymano.

Po p. Guizot  mówił  j>. Billault i dowodzi ł  
niesłuszności odwołania admirała ,  twierdzi ł  przy­
lotu między iniuni i ,  że nie wszystkie  dokumeu-  
ia izbie udzielone zostały o zaszłych na Otaliei- 
li wy pad kac h ,  w  których ajenci angie l scy u ży ­
wa li  wszelkich, zabiegów,  aby zn i weczyć  t r a ­
kt a t  fraticuzki z kró lową Pomareh za w ar ty .

Po p. Billault zabieral i  jeszcze  głosy:  mini­
s t e r  m a r y n a rk i ,  p. Dufaurc  i minis ter  w yc ho ­
wania  publicznego.  P ie rwszy  zbijał m iauowi  
cie twierdzenie  pana B i l lau l t , j akoby fraucuzka 
p ro l ckloryjna  bandera k iedykolwiek była zdję­
t a ;  oświadczył  dalej , że ze  wszystkich depeszy,  
j ak i e  rząd od czasu us t anowienia  protektora tu 
o t r z y m a ł ,  okazu je  s i ę ,  że s tan rzeczy nigdy 
,tam niebyt  tak zly,  j ak  p. Bil lault u t rzymuje,  
i że postępek admirała  Dupc li t -Thoua rs  z awsze

był p rzedwczesny.  Pan Dufaure mówił  p r ze -  
ciwuie  w duchu p. Billault,  ale nic nowego n i e  
p rzytoczył .  P. Villetnain powtó rzy ł  tylko ar* 
gumei i la dwóch poprzednio mówiących mini s t r ów ,  
goezćm prezes ozna jmi ł ,  że p. Du cos ,  chcąc 
tyin rozp rawom położyć koniec,  nast ępujący po­
dał wniosek:  »Izba przejdzie do porządku dz ien­
nego bez potwierdzenia  postępku gabinetu L e ­
wa  s t rona  żądał a w snassie,  aby na tychmias t  
przys tąpiono do g łosowania nad tym wnioski em.  
Ale p. Guizot  obs t awał  za odroczeniem roz p r aw  
gdyż ma j es zcze  kilka r zeczy  powiedzieć ,  dla 
wyjaśn ien ia  w mowie będącej  kwesty i .  Oppo- 
zycya  była  temu p rze c i wn a ,  tw ie rd zą c ,  że ta 
kwes tya  j es t  j uż  wyczerpana .  P .  Guizot  na ­
legał  na n ow o  o odroczenie .  A gdy l ewa s t r o­
na uporczywie  się temu sprzec iwia ł a ,  prezes  
poddał to żądanie pod g ło sowan ie ,  w  k tó r em 
okaza ł a  się znaczna większość  za odroczenj em 
rozp raw  do następnego posiedzenia.

P r zy  wezora j szćm odnowieniu b i u r ,  ośmna - 
ście wyborów padło na ko rzyść  minis ters twa,  
a sześć  w duchu oppozycyi.

Wczo ra j  w wieczór  mówiono , że  pan Gui ­
z o t ,  wraz i e  gdyby wniosek p. Ducos p rzy j ę ły  
zos t ał ,  nie wystąpi  z mini s t ers twa ,  ale r o z w i ą ­
że izbę.

Donieśl iśmy przed kilku dniami ,  że projekt  
;.hr. Bricquevil!e względem umieszczenia zw łok  
jener ała  Ber t rand obok Cesarza Napoleona w k o ­
ściele lnval idów.  przy ję ty  został  prawie j e d no ­
myślnie przez Izbę deputowanych.  P. Bric- 
ąncyil le na poparcie swego wniosku,  odezwa ł  
się w te s ł owa:  »Z największą  ufnością wspa­
niałomyślność izby wslęwKę na mównicę ,  mam 
najmocniejsze przekonanie  że wniosek mój nie 
zostanie odrzucony.  (Oklaski, )  Nie powątpie­
wajc ie  panowie Frnncya będzie wam wdzi ęczna  
za to, żeście bol iatyrskiej  wierności  w inny hołd 
oddali; ucieszy to F r n m y ę ,  gdy panowie uc zc i ­
cie z wszelką świetnością cnotę,  która  powin-  
naby być powszechną.  (Głośne zadowolenie . )  
Nie  zapominajcie panowie w łaśc iwego  duelia 
wniosku aioj rgń.  W nos zę  o nagrodę dla j e n e ­
rała  Be r t r and ,  która  dotychczas nie ma s^ lue  
jiic r ównego .  Nie żądam czci dla W .  m a r s z a ł ­
ka pa ł a c u ,  ani dygni t arza  cesar stwa,  ale dla 
wiernego przyjaciela cesarza ,  szczerego powier ­
nika j ego najulubicńszych myśli ,  dzielnego i bez­
in t eresownego  sługi ,  k tóry swemu  mona rsze ,  
nawe t  po jego upadku,  w ie rnym pozostał ,  k t ó ­
ry  chciał  nieszczęście j ego podzie l ać ,  tak j ak  
podzielał  szczęście  jego,  k tó ry  gorzki e cierpie­
nia niewoli  jego wspólnie z nim z n o s i ł , k t ó ry  
aż do oslnlniej nocy przy łożu jego czuwał ,  po­
cieszał  go,  w konaniu  wspierał;  j ednćm s łowem 
męża ,  o k tórym Napoleon powiedział:  sBer t raml  
.zjednoczył się z losem moirn.c (Poruszenie . )  Dla 
uniknienia wszelkiego nieporozumienia,  p r z e d ­
s t awiam mój wniosek lak po prostu: niech t r um­
na jenera ła  Ber t rand złożona będzie przy w e j ­
ściu do g robu,  w k tórym spoczywają  zwłoki  
Napoleona,  i lo bez żaiiucgo innego napisu j ak
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tylko len: »Tu spoczywa j ene r a ł  Bert rand!* 
(Głośne i powszedn ie  zadowoleni e. )

—  Londyn  2 8  Lutego .  —
Lord  Manner s ,  cz łonek to rysowski ,  z robi ł  

następnie j u ź  w  przesz łym par lamencie  odrzn -  
eony wniosek,  aby podać do królowej  adres  z  
prośbą,  iżby się wst awi ła  do dworu  lui l leryj -  
skiego o uwolnienie  więzionego w Bourges  In­
fanta Don Karlosa,  którego więzienie  sprzeci­
wia się sprawiedl iwości  i honorowi  Anglii .  \Vnio» 
sek ten popierali przyjacieie lorda,  pp. Bor twick,  
Cochrane,  Smy lhe  i iuui,  nagan ia jąc  szczegól­
niej pol i tykę przeszłego minis ters twa pod wzg l ę ­
dem t r ak ta tu  poczwórnego  i wysłani a  angielskiej  
legii  posi łkowej do Hiszpanii .  Pan  Peel o ś ­
wiadczył  przeciwnie,  źe według wyrzeczeni a  
Minist ra f r ancuzki ego,  w ięz i eni e  tego x i ęc i a  nie 
powinno wcale  być uważane  za następstw o t r a ­
ktatu poczwórnego,  ale źe zarządz i ł  j e  rząd 
fraucuzki  dla swego  i i itcressu i ua zasadzie istną— 
cego we  francyi  p r awa k r a jowego o wychodź­
cach pol i tycznych,  które  wszakże  różni  się od 
prawa angielskiego.  Gzy więc  więzienie Dou 
Karlosa zdaje się być s lusznem lub niesłusznein.  
Angl ia  nie ma żadnego p rawa zmieniać  w e w n ę ­
t rzne  p rawa  obcego kra ju.  A l e ż i o n  (pan Peel) 
uważa poslępowauie Francyi  za usprawiedl iwio­
ne.  Z resz tą  Don Karlos nie j es t  wcale  więz io ­
ny i surowo s t rzeżony,  j ak  sądzą,  ale może w 
okręgu 5 mil swobodnie się poruszać ,  i byłby 
nawet  zupełnie na wolność wypuszczony,  gdyby 
dal przyrzeczenie ,  że osiądzie za  granicami 
Francy i  i półwyspu pirenejski ego.— Pan  Napier  
zrobił  j es zcze  kilka n iekorzys tnych uwag o cha­
r ak t e r ze  Don Karlosa,  poczem wniosek Lorda  
Manner s  został  odrzucony.

—  K onstan tynopo l  7  L utego .  —  
Układy między porlą i Sardynią wzg lędem 

sporu tunetaóskiego o t r zyma ły  t ymczasowy,  lu­
bo mniej pomyślny rezul ta t ,  a to przez nolę do­
r ęczoną posłowi Sardyńskiemu,  w  której  oś­
wiadcza Por t a,  że ukazani e się floty sardy ńskiej  
pod Tunis ,  uważać  będzie za  wypowiedzenie

Doniesienia
MY PREZES  I S E N A T O R O W I E .  

W oln ego  N iepod leg łego  i  ściśle N eu tra ln eg o  
M iasta  h  rakowa i  Jego Okręgu.  

Wiadomo czynimy iż T ry buna ł  wyda ł  w y­
rok następujący:

Działo się w K r a k o w i e , w  domu 
W ła d z  Sąd ow yc h ,  na Audyencyi  pu­

blicznej T ry b un a łu  Wolnego  Miasta Krakowa  i 
•lego O k r ę g u ,  dnia 6  Marca 1S44 r.

Wydz i a ł  11.
O b e c n i ;

J .  P a re m k i  Sędzia P rezyduj ąoy.
B rzez iń sk i)  „ , ■> J 1 •?
S o f a / s k i  f  I w o n i e
J j ib ro w sk i  Pisarz.
z^odp.) J .  Parenski.  Libroioski,

W  skuleiś podanej na dniu 5 Marca r .  b. 
ośby,  przez s tar .  Ab rahama E h re np rc i s a , o

wo jn y  ze s t rony Sardyni i ,  i w  tym przypadku 
wyśl e  Por t a  na wody Tunelański e e skad rę  sw o ­
j ą  dla odparcia si ły si łą.  W  krot ce  polem 
podał porcie poseł f r ancuzki  urzędowy oświadcze­
nie,  że  wrazi e  ukazani a  się tain floty tureckiej ,  
F rancya uważać  to będzie za bezpośrednie z ag r o ­
żeni e  f ranenzkoaf rykańsk im brzegom i będzie 
zmuszoną przeds ięwziąść  s t osowne środki d l aza -  
bezpieczenia Algieru.  Poczem dał  się s ł yszeć  
p. Canuing,  że  gdyby r ze czy  te miały się a% 
do lego stopnia zawiklać .  Anglia musiałaby tak­
że posiać do Tunis  ok rę ty  l iniowe,  dla u w a ż a ­
nia t amecznych wypadków i za r ządzeni a  po t r ze ­
bnych ś rodków w  interessie Anglii .  Z  resz tą  
s ł ychać ,  że porta  udzieliła zapewnien ie  Re p re ­
zen tan towi  jednego z wielkich o iocar s lw,  iż mia­
nowany  do Tunis  Kommisąr z  sul tański ,  o t r zy ­
ma ł  polecenie przeszkodzenia t emu ,  iżby Bej 
przez posunięty za daleko opor ,  naraz i ć miał  u- 
t r zymanie pokoju na n iebezpieczeństwo.

W  tych dniach zaszła  Krwa wa  bi jatyka w  
szynkown i  pomiędzy furkami i Joń czykami ,  s k u t ­
kiem której  kilku ludzi r an iono ,  a j ednego n a ­
w e t  zabi to.  Pol icya tur ecka  nie mogła p r z y ­
wróc ić  spokojności,  aż  musiano w e zw a ć  poino-  
cy gwa rdy i ,  która dopiero roz łączyła  w a l c zą ­
cych.  Pospólstwo tureckie zaprzys ięgło zem s t ę  
i śmierć  wszys tkim F rankom.

P R Z Y J E C H A L I  DO K R A K O W A .

O d  dn ia  15 do dnia \ 0 M arca.
T y m i ń s k i  J o z e f ,  Uu<l<ńcki W l a i t y s ł a w  o b . ,  Ż u ł a w ” 

s iu  J u l i a n ,  W e i n g a t r  J a n ,  O s t a s z e w s k i  K a z i m i e r z  
o b . ,  J a n k o w s k i  W ł a j y s ł a w  o b . ,  z  P o l s k i ;  —  B a r k -  
l io r n  B e r n a r d ,  L i s o w s k i  A n d r z e j ,  z  G a l i c y i ; —  K u  

l e s z y ń s k i  J ó z e f ,  S c ł i a u b c r  J e r z y ,  C i e ń s k i  A p o l i n a r y  

o b . , z  P r u s s .
JMj/j achali z Krakowa-

S t r n d o m s k i  B o c k  o b . ,  Ł e b k o w s k i  M a r c c l l i ,  K o n a ­
r z e w s k i  M e d a r d ,  B r z e s k i  W o j c i e c h  o b . ,  do  P o l s k i ; —  

W y s o c k i  I g n a c y  o b . ,  K a t t u s  J a n ,  d o  G a l i c y i ;  •—  Re 
/, .lc \vski,  B a ł i r ,  W ą s o w i c z  S t a n i s ł a w  h r . ,  do  PrU««

Urzędowe.
ogłoszen i e  handlu pod firmą Mendla F a r be r  za  
upadły;  T rybuna ł  zw aż y w sz y ,  źe  proszący  po­
k ł adanym protestem , przez zastępcę no la ryusza  
Dorau pod dniem 1 Marca r. 1). sporządzonym,  
udowodnią :  iż Mendel  Fa rb e r  naleźytośei w ilo­
ści 123.  Reischs lal.  18 sr .  gr .  do w exlu pod 
dniem 8 Listopada r .  z. wys t a wio neg o ,  pomi­
mo upłyt i ionego t e r mi nu ,  tymże wcxl em obj ę .  
t eg o ,  płacić wzbrania  s i ę ,  zważ yws zy ,  że  sto­
s ownie  do a r t .  1. Kod. Hatidł. Ks. III. k ażdy  
handel  prowadzący' ,  a piacie ustający,  jes t  w  
s tanie upadłości ;  przeto T rybnna ł  handel  pod 
f i rmą Mrudei  Farber  w Chrzanowie  i s tniejący,  
za upadły uzna j e ,  termin tejże upadłości z dniem 
1 Marca r. h. oznac za ,  kommissa rza pomiecio­
nej upadłości w osobie sędziego T rybuna łu  Brze ­
zińskiego , ku ra torów  zaś  w osobach Jakóba 
W axf ua u«  i Abrahama  Ehrcuprc i s  kupców z
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Chrzanowa m ia nu j e ,  a z a r azem kommissarza 
Dys t ryktu  Chrzanów,  o dodanie upadłemu s t ra ­
ży ,  a Sfjd Pokoju Okręgu Chrzanowsk i ego ,  o 
n iezwłoczne  przyłożenie  pieczęci na maj ątku u -  
padłego , w z y w a .  Wpi s  złp.  4  us tanawia się,  
k tó r y  przez żądającego ogłoszeniu upadłości  z ło­
żonym być ma.

Osądzono w pierwszej  lus tnncyi  , z  exeku -  
cyą  t emczasową  b e z k a u c y i ,  (podp-.) J . P a r e ń ­
ski Librowski.

Zalecamy i rozkazuj emy wszem komornikom 
(Sic. (podp.) J .  P a reń sk i  ■ L ib r  oto skt.

Zgodność niniejszego odpisu z wyrok i em o- 
rygiua lnym w aktach T rybunału  pozostałym z a ­
świadcza Pisarz  T rybuna łu  Rzpłtej  Krakowskie j  

(2r . )  Librowski.

N ro  . m  ■
TRYBUNAŁ.

W oln ego  N iepod leg łego  i  ściśle N eu tra ln ego  
M ia s ta  K rakow a  i  Jego Okręgu.

Gdy w  depozycie s ądowym W .  M. Krakowa  
znajduje się kwo ta  zł .  30  tytułem kaucyi  w  r .  
1833  do N  3316  w  sprawie Lewi  Markusa z 
Jakóbem Kempner  i J akóhem Flatoff  złożona. ,  
p rzeto  T ry buna ł  po wys łuchaniu wniosku pro­
ku ra to r a  w zy w a  ma jących  p r awa  do takowej  
kwo ty  aby się po odbiór jej w przeciągu 3 mie­
sięcy z dowodami zgłosić zechciel i ,  gdyż po u- 
pływie tego czasu kwola  rzeczona na skarb p u ­
bl iczny p rzyznaną  zostanie.

Kr aków d.  14  Lut ego 1844  r.
Sędzia  Prezyduj ący,

Di/mi dow ieź  
( 2r . )  L asock i  Sek r .

N ro .  872.
TRY BUN AŁ.

W oln ego  N iep o d leg łe g o  i  ściśle N eu tra ln ego  
M ia s ta  K r a k o w a  i  Jego  Okręgu.

W z y w a  snkces so iów  Maryanny  z Jęd rze j  
kiewiczów Spi cehowieżowej  lub prawa ich ma.- 
j ą c y c h ,  aby w  zakres ie  3 miesięcy z s lósowue-  
nti dowodami  p rawa ich do kwo ty  zł.  600  t y ­
tułem v a d i i  przy l icytacyi  domu N .  54  poło­
żonego , przez Macieja Majewskiego z ło ż o n e j , 
tudzież do kwo ty  zł.  301 gr.  27  jako re sz ty  z 
s zacuuku domu N.  97  w gminie VII .  s y t u o w a ­
nego pozost ałe j ,  niemniej  do kwo ty  zip.  1036  
w' kosz townośc iach ,  w depozycie sądowym z ło ­
żonych  wykazać  zdolnymi zgłosili s i ę ,  w prze­
c iwnym bowiem r a z i e ,  po. upływie zakreś lone ­

go t e rminu ,  z roassą rzeczouą j a k o  opuszczo ­
ną postąpionem zostanie .

Kr akó w d. 15 Lu tego  1 8 44  r.
Sędzia Prezydu jący

D /jm ir lowicz  
( 3 r . )  L asock i  Sek.

A r o .  ^ 5 i y T  7.  1 8 4 1  '
TRYBUNAŁ.

W olnego N iepod leg łego  i  ściśle N eu tra ln ego  
M ia s ta  K ra k o w a  i  Jego  Okręgu.

W z y w a  mających prawo do kwo ty  złp.  105 
gr .  15 w massie Joach ima  Sd ion bc r g  v  Wald-  
mann znajduj ącej  się, przez R ak owe ró w pod d. 
13 Grudnia 1836  r. zapowiedzianej ,  aby się z 
s tósowuemi dowodami po odbiór  do T rybuna Ju 
wciągu miesięcy t rzech zgłosili,  pod. r ygorem 
postąpienia z massą powyższą  j ako bezdziedzi-  
czną.

Kr akó w d. 2 0  Lu tego  1844  r.
Sędzia Prezyduj ący ,

J .  Pareńs ki .
( 2 r . )  L asock i  Sekr .

N ro .  1 ,131
T R Y B U N A Ł .

W oln ego  N iepod leg łego  i  ściśle N eu tra lnego  
M ia s ta  K r a k o w a  i  Jego  Okręgu.

N a  zasadzi e nrt .  7 7 0  K. C. postępując w z y ­
wa mających p rawo do massy ś. p. Elżbiety z 
Fischerów Majerowej ,  z połowy kamienicy Nro .  
389  w  Krakowie w g. HI. położonej  oraz ru ­
chomości  składającej  się, aby po odbiór  t a k o ­
we j  z p rawami  swemi  do T rybunału  w termi­
nie t rzech miesięcy,  zgłosili się,  pod rygo rem 
wprowadzen i a  P. F ranc i szka  Majera  pozostałe­
go ma łżonka ,  w posiadanie pomieuionej  massy.

Kraków d. 27 Lutego 1844  r .
Sędzia Prezyduj ący 

J-  Czernicki.
( ! r . )  Lasocki  Sekr .

W  d. 22  Marca 1844  r. o godzinie 9 z  r a ­
na na placu w ła śc iwym obok sukiennic w r y n ­
ku g łównym M. Krakowa ,  sprzedane będą przez 
publiczną l ieytacyą ruchomośc i ,  j ako  to: odzież
i biel izna męzka rozmaj ta ,  i n s tmmen la  muzyka l ­
ne pościel, s lolarszozyzna i l. p. a to na sku ­
tek polecenia wysokiego T ry b un a łu  z d .  13 L u ­
tego r. b, ad N.  9 1 9  wydanego.  0  czern chęć 
l icytowania ma j ących  zawiadamiam.

Kraków d. 15 Marca 1844 r . .
Ignacy P ie k a rsk ikóm. sąd.

£So n ie s ie n ie  p ra w a m i? *

W e i n  L i c i l a l i o n m  U n g a r n .
In dem Hochgrafl ieh Frauz  Z ichyschen Mark-  

le U iószeg zwischcn Dcbreziu und Groswar-- 
dein in Biharer  C om i t a t ,  werden ąm 24  und 
25Apri l  18 44  im herrsehafl l icl ien Ke l l e r ,  mehr- 
r e r e  Gat tungen der  yorzugł ichś t cn sogennnlen 
Eenn e l l yck e r  We ine  von den J ah ren  1811.  
1827 -  1834 .  ł ici tando yerkauf t ,  wozu  Kauf-

lustige hiedurcli  mit dcm Bemerken cingr la-  
den werden : das die yerkauflicberi  W e in e  Al- 
lodial fechsuiig.  und dann i t e r  viel yon  dem be- 
r uhmlcn tfakalor ,  W e i n ,  f e i ne r ,  das selbe anoh 
in der Zwi schenze i t ,  aber  nu r f as swe is e  erkauf t  
we rden  k ó i i n e u , und denen KaufeYn zur  Ab- 
fuhl* derselben 3 monat  zeit bewil l igt  wird.

Dniel i  das Heriscłiafl l iche Obcniml  
(2 r . )  iu Diószrg-


